
 

Jak sprawdzić wentylację w domu? Prosty test z kartką! 

Wiesz, że dobra wentylacja w domu to naprawdę ważna rzecz? Często o tym zapominamy, a 

ma to ogromny wpływ na nasze samopoczucie i zdrowie. Chodzi nie tylko o to, żeby uniknąć 

problemów z wilgocią i grzybem, które widać gołym okiem – jak zaparowane szyby czy 

nieprzyjemny zapach stęchlizny. Duszne powietrze, w którym gromadzi się dwutlenek węgla, 

może powodować bóle głowy, zmęczenie i problemy z koncentracją. A najlepsze jest to, że 

podstawową diagnozę możesz postawić w minutę! Wystarczy zwykła kartka papieru. 

 

 

Krok 1: Czego potrzebujesz? 

• Kartka papieru: Wystarczy zwykła, lekka kartka, na przykład z zeszytu. Świetnie 

sprawdzi się też kawałek papieru toaletowego – jest tak lekki, że nawet najmniejszy 

ruch powietrza go poruszy. 

• Odpowiednie warunki: To bardzo ważne! Zanim zaczniesz, pozamykaj szczelnie 

wszystkie okna i drzwi zewnętrzne w mieszkaniu. Dlaczego? Chodzi o to, żeby 

stworzyć lekkie podciśnienie, które pozwoli wentylacji grawitacyjnej "pociągnąć" 

powietrze. Jeśli jakieś okno będzie otwarte, powietrze znajdzie sobie łatwiejszą drogę i 

test nie będzie wiarygodny. Test najlepiej robić, kiedy na dworze nie ma silnego wiatru, 

bo może on zakłócać naturalny ciąg w kominie. 

• Wyłącz wentylatory: Jeśli masz w kuchni okap albo w łazience wentylator elektryczny, 

wyłącz je na czas testu. Sprawdzamy wentylację grawitacyjną, a takie urządzenia 

wymuszają ruch powietrza i zaburzyłyby wynik. 

 

 

Krok 2: Gdzie szukać kratek? 

Kratki wentylacyjne są zazwyczaj tam, gdzie powstaje najwięcej wilgoci i zanieczyszczeń. To 

logiczne – właśnie stamtąd trzeba najskuteczniej usuwać zużyte powietrze. Szukaj ich w tych 

miejscach: 



 

• W kuchni: Zwykle nad kuchenką lub w jej okolicy. To tutaj powstaje najwięcej pary 

wodnej i zapachów podczas gotowania. 

• W łazience: Najczęściej na ścianie, blisko sufitu. Po gorącym prysznicu cała para 

powinna być szybko usunięta właśnie przez tę kratkę. 

• W toalecie: Podobnie jak w łazience, gdzieś wysoko. 

 

 

Krok 3: Jak przeprowadzić test? 

To już dziecinnie proste. Po prostu: 

1. Podejdź do jednej z kratek wentylacyjnych. 

2. Przyłóż do niej przygotowaną kartkę papieru, tak żeby swobodnie dotykała kratki. Nie 

dociskaj jej na siłę. 

3. Zabierz rękę i zobacz, co się stanie! Obserwuj zachowanie kartki przez kilka sekund. 

 

 

Krok 4: Jak odczytać wyniki? 

• ✅ Wszystko w porządku: 

o Jeśli kartka "przykleiła się" do kratki i sama się trzyma – super! Oznacza to, że 

w kominie jest dobry "cug", który zasysa powietrze z mieszkania. Wentylacja 

działa prawidłowo i skutecznie usuwa zużyte, wilgotne powietrze. Możesz 

odetchnąć z ulgą! 

• ❌ Coś jest nie tak: 

o Kartka od razu spada? To znaczy, że przepływ powietrza jest za słaby albo nie 

ma go wcale. Powietrze w mieszkaniu "stoi", a wilgoć i zanieczyszczenia nie są 

usuwane. To częsty problem w nowoczesnych, bardzo szczelnych mieszkaniach. 

o Kartka jest odpychana od kratki? Uwaga, to poważna sprawa i czerwona 

flaga! Nazywa się to "ciągiem wstecznym". Oznacza, że powietrze z komina jest 

wdmuchiwane do mieszkania, zamiast być z niego usuwane. Zimą to lodowate 

powietrze, a latem zapachy z dachu lub od sąsiadów. Co gorsza, jeśli w budynku 

są urządzenia gazowe (piecyk, kuchenka), może to prowadzić do cofania się 

spalin, w tym śmiertelnie niebezpiecznego tlenku węgla (czadu)! 



 

 

Co robić, jeśli coś jest nie tak? 

Nie panikuj, większość problemów da się łatwo rozwiązać. Oto co możesz zrobić: 

1. Wyczyść kratkę: To pierwsza i najczęstsza przyczyna. Zdejmij plastikową kratkę 

(zwykle jest na zatrzaskach) i porządnie ją umyj w ciepłej wodzie z płynem. Otwór za 

nią też często jest pełen kurzu i pajęczyn – możesz go delikatnie odkurzyć. Zdziwisz 

się, ile brudu potrafi się tam zebrać! 

2. Zapewnij dopływ powietrza: Pamiętaj, że wentylacja grawitacyjna działa na zasadzie 

"coś wylatuje, coś musi wlecieć". Sprawdź, czy nawiewniki w ramach okiennych są 

otwarte. Jeśli ich nie masz, spróbuj lekko rozszczelnić okno w pokoju i powtórz test. 

Jeśli kartka nagle zaczęła się trzymać, to znaczy, że twoje mieszkanie jest po prostu zbyt 

szczelne i potrzebuje stałego dopływu świeżego powietrza. 

3. Sprawdź, czy nic nie blokuje komina: Jeśli pierwsze dwa kroki nie pomogły, problem 

może być głębiej – w samym kanale wentylacyjnym. Czasami przyczyną mogą być 

ptasie gniazda, liście, a nawet kawałki cegieł, które wpadły do środka. Tego już nie 

sprawdzisz samodzielnie. 

4. Zadzwoń po specjalistę: Jeśli proste sposoby zawiodły, nie ma co zwlekać – najlepiej 

zadzwonić po kominiarza. To fachowiec, który ma odpowiedni sprzęt (np. kamerę 

inspekcyjną), żeby sprawdzić drożność całego kanału i go wyczyścić. A jeśli masz ciąg 

wsteczny, zrób to od razu – to naprawdę ważne dla bezpieczeństwa twojego i twojej 

rodziny! Regularne przeglądy kominiarskie są zresztą obowiązkiem każdego 

właściciela nieruchomości. 

 

Pamiętaj, żeby od czasu do czasu powtórzyć ten prosty test, na przykład przy okazji 

sezonowego mycia okien. To tylko chwila, a dzięki temu masz pewność, że w twoim domu jest 

bezpiecznie, a powietrze zdrowe! 

 


